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t e  l i r i p i  G M
Rząd warszawski w usiłowaniu joetftrtilfeo- 

trania w szystk ich  w ładz sw oich w tYartzawio 
popełnia od cza?u d o  cz :.?ft błędy, "k tó ro  w 
pierwszym  rzędzie dotkliw ie odczuw a na sw ej 
skórze Galicom  Jedjiyin z takie ii b łędów  jest 
św ieżo ogtosżoJre rozporządzenie ministra sałat- 
Li i kultury, zarządzające zwinięcie istniejącej 
■w K rakow ie odj ize-z lo  pól roku Dclegrieyi mi 
nisberstwa azbinfi i kultury.

K iedy w listopadzie 1918 roku organizowała 
się w Krakowii; Polska komisj a likwidacyjna, 
uznała ona za .wskazane w uwzgl. dnieniu wy- 
sokicli kulmralbycli interesów i potrzeb Kra­
kowa i Jaliey. pou olanie do ży cia wydziain 
kultury i sztuki, a inioyulywa por, yż. za P. K. 
L  wy wolała dopie. o w skutkach twoich utw o­
rzenie o.sebne-go -Miuistors-twa sztuki i kultury 
:wr Warszawie. j\Jqż,na/by się sprzeczać o to, czy 
feLnieitie ocPelmcgo lnitikUer. i wa dla spraw kul. 
lu-ry i sztuki było w dauyeh okolicznościach 
(w Polsce koniocznością państwową, afcoro je- 
jdnak raz iustylucya o lego rodzaju zakresie 
B-zi:dania znsfalą stworzona, fakt t>.. ogól kul- 
poralnycli J ud- i k  1’okeo jwzyjąl z żyweui z:wlo 
\volei.ieiii, wierze, że nowe lninislen-itwo rozwi 
■̂ie w  ółoresie Imaowania się gmachu pańs-two- 

!-T,'cgo, wyma-gaiu! wypad Kaim chwili działal­
ność i wydiitiiis przyczyni się do odbudowy 
Zniszczonej wojną kulóiry w  Polsce.
' Aliści zaitini pierwsze pod tę budowo podwa­
liny położyć zdołało, nadchodzi wiadomość o 
tmei-iriniu krakowskiej placówki. Pan minisie-i 
fkzesmyc-ki, zanim zdązył przyjechać no Kra­
kowa i rozpatrzy ć sie w- działalności i agendach 
swej tdele£';vt'iry, zarządzit je j zwinięcie, nic 
bacząc juk Wielką wyrz.idza krzywdę inśtytu. 
by om kulturalnyni Krakowa, które w tej dele 
tacyi widziały ostoję swych uzasadnionych żą- 
uań i aspiracją.

A  jeżeli gdz.e, to przcdewszyslktem w Krą. 
Łowię r.ależ.alo tę Delegacyę nimi.stcrst-wa u- 
rzyjnać raz ze wzgli-du na Iradyoye i potrze 

j y  dawnej stolicy Polski; powtore za względu, 
l e w  Krakowie, tych polskich Atenach, kouccu- 
rr.je się przecież nich artystyczny, naukowe 

. literacki całej Połsl i. Tu bierze początek 
W ę d k a  itii''yat.ywa w tych dziedzinach, tu z A- 
fedeanii nauk i sztuk promieniuje światło i c ie - 
{do na całą Polskę, tu istnieje około 20 stowa- 
tzyszeń o charakterze kułturalnym. tu rodziły
i ię i rodzą wszystkie najważniejsze poczynania 
łające związek, z polską kulturą artyislycziną 
umysłową. Tu wreszcie koncentruje się akcya 

ewindykaeyjna i konserwatorska, tak ważna 
e względu M  chwilę obecną, akcya sprany 
zloH przemysłu artystycznego, literatury, sztu- 
d . tęatiu ; muzyki. Miała Galicya dawniej dla 
ych posliilatów swoich obronę i opiekę w au- 

pt-tTackiom ministerstwie oświaty, które, mimo, 
L6 nieprzychylnie odnosiło się do spraw i ży- 
fczeó polskich, przecież użyczało tej akcyi kul; 
tliralnej skroinnegm pojtarefa. Obecnie zanano 
wał w rozgraniczenia kompetcncyi Delegacyi 
krakowskiej ministerstwa i Generalnej Peloga- 
itnry rządu taki chaos, że gen. delgat rządu na­
wet w granicach ustalonego przez r-ząd war­
szawski dla krakowskiej Delogac-yi budżetu nie 
(czuł się powołanym zatwierdzić przedłożone 
(wnioski subwoncj jne, a tein samem uczynił o 
• brzeżcuje Dt-.icgucyr bezcelowem.
. A  przecież zakres czynności powierzonych 
Sciak Delegacyi ministcrśtwa był rozległy i w a ­
żny i potrzebny. Przećleu =zy»likiein należy tu 
w gląd i kontakt w sprawy rew indykacji (nad 
czein czuw.d c-ouijny referent w tt iedniu) kon- 
Warwieya Za.l>ytków na terenie G alijyi i Śląska 
cieszyńskiego, akcya w uzyskaniu 'lunduszów 
od rządu na odbudowę Wawelu, i innych gma­
chów  zabytkowych, nu teatry, nu wszeiakio in- 
Biytnity kulturalne, jak Mnzum Narodowe, Tow. 
sztuk pięknych, Muzeum tcclmiczno-przemcsło- 
WO, szkoły artystycznego jirzemysłu itd. * Dla 
ŁOmocy w urzeczywistnieniu tych zadan Dcle- 
fff-eya krakowska powokila już do życia, jako 
Organ doradczy ..Itadę sztuki . złoż.mą z inicj« 
fcowych czynników' z wyboru, w której o.mbilo 
ciała stanowiła Purda dla spraw literatury i tea­
tru i Pada muzyków, majac \ orzekać we 
wwyótkieh wątpliwych kwCstyacli.

Delegacya wreszcie ujęła w swe ręce akcję  
w  sprai dźw ign ia  i popierania ailystrcziic- 
g G p r r  mysio w tłaHcyi i afccyo v sprayic u- 
dzielama su .swcucyj 2 budżetu delaracyi na in- 
styucyc i zrzeszenia o - łtarak!f,  -/o kultur il 
nyun, jak niemnnj dla literatcby, arh m, „- f u .  
^ m y c ii, o iloby o zasiłki państwowe na swoje 
cele się zglo.siii.

Najogólniejszy ton zarys progaannt prac t>o- 
legacri przekonywa ponad wszelką w upliwo?ę 
jak ważną i doniosłą akcyę dla kiraju naszego 
irzecina uchwala tyarszawskicj rady mini­
strów, zarządzająca zwinięcie delegatury kra­
kowskiej. Odtąd wszystkie wymieniono agendy 
•ąrawować ma jeden role rent przydzielony do 
<k mcekiryi goneialnego delegata'' rządu wo 

; v r n m  Itędz.e 10 oozr id wie tylko biwokraty- 
ji 0zn.° 111Cl-ie -kaivalkówu z wnio,| jem )irz,-..
'■ Ważnie odm on nj ni,

, ćkttego też w juzewidywaniu krzywuly, jaka 
Płynie z takiego bn* olaatyeznege zakitwienia 
Palące.) kulturalnej sjtrawy, obcho łzucej krai 
eaty, domagamy się: - •

11 Utrzymania Delegaeyi ministói-stwa Sztu- 
fci ■ kultury w  Krakowie z dotychczasowym 
fcakresom jej -działania.

2) - 
3

od Gen. Delegata rządu W Galicy i, a podpo­
rządkowania pod władzę Ministerstwa wrar- 
szawM-iego, kt-oro ma obowiązek ze swej do. 
tacy i wydzielić część odpowiednią na potrzeby 
Gsffięy!' !  budżetowo przeznaczyć do rozporzą­
dzenia ki.ikowskicj Delegaturze, aby w ten 
sposób uniknąć -na przyszłość ni '-porozumień 
kcmpr-lcncyjnych.

Pragniemy wierzyć, że .rząd war.-rzawski w

uwzględnieniu powyższych słusznych motywów 
uchwalę swą dotyczącą zwinięcia Delegacji 
krakowskiej ministeiotwa sztuki i kultury pod­
da lewizyi i utrzyma D clrgacyc W imię kultu 
ralnycli interesów kraju naszego, którego po 
trzeb Warszawa bez pom ocy tego organu nie 
będzie mogła zrozumieć i zaspokom. Na ście­
śnianie zaś praw nabytych ani kraj nasz, sir.i 
miasto zgodzić sic nio może

t e i  p o l is  p i  m i M  m i Dniepr.
Warszawa, IG sierpnia (PAT). Komunikat' łotychczasow. -zaborcy ogłaszali szumne ode- 

habu generalnego z Oma 14 Lm.: Jzwy, pełne złotych obi-etnic, a przynosili wam
I-roiii, l i t e w s k o - b i a l o r n s k i .  Na p ó ł-1 ;lód, ucisk i wojnę.* My nie słowami, ale czy- 

nocny wschód od Mińska pod Smolewicami p o 'nem  do was, rodacy i pobianymcj najbliżsi,

mzasowyi
Unie?ale-żnienia całkowitego Delegatury

dwudniowej walce pobity nieprzyjaciel został 
odrzucony na linię rzeki Plisy. W  kierunku na 
Bonrujsii wojska nasze posunęły się poza Ihu- 
men i obsaaziiy po krótkiej walce Ucnowicę. 
Liczba jeńców wzrasta. Na innych odcinkach 
bez zmiany.

Front wr o ł y ń s k i .  Wojaka tmsze, postępu 
jąc pianowo i łamiąc miejscami ojłór nieprzyja­
ciela, dotarły do linii Horynia. Na wschód od 
Kówna nieprzyjaciel po zadanych mu klęskach 
pod Klewauiem i Równem cofa się w popłochu 
ku w schodow i na łw.rec. W edług dodatkowych 
sprawozdań nieprzyjaciel, obsadziwszy nocł 
ltownęm zachodnie i południowe forty, stawiał 
zacięty opói*. Ujiorcizywe wałki głównie pod for­
tem Obarów trwały & godzin, przy silajan 
w-spółiidziale naszej anyleryi. kilkaki-olnie pod 
ogniom art-yłeryi niepizyjaciekkiej zmieniającej 
brawurowo swe. stano wiska. Strzelcy nasi ńner- 
gieznym atakiem wyifuicli nieprzyjacielu a 
dwóch fortów, a następnie z aaiafetiw Ńą stae/i 
Równio bolszewicy pozostawili nieuszkodzony 
pociąg pancerny, będący jeszcze pod para., 
pięć parowozów i przeszło 100 wagonów, czę­
ściowo naładowanych materyałem wojennym. 
Znaczne ilość jeńców, których liczba jeszcze 
nic jest przeliczona, wpadła w nasze ręce. Ar 
ty lei j » nasza obejściem z północy i od południu 
przecięła nieprzyjacielską linię kolejową, unie­
możliwiając w ten sposób owalouaeyę taboru 
kolejowego. Pomyślne przeprowadzenie akcył i 
gwałtowność jej, które zadecydowały o powo­
dzeniu stanowczym, należy zawuzięczyć dosko 
lwiemu kierownictwu 1 duchowi panującemu 
wśród naszych dzielnych wojsk. Na. północnym 
odcinku frontu oddziały nasze po zaciętych 
w alkach wyparły nieprzyjaciela na prawy brzeg 
Staczy. W  ten sposób cała linia koieiowa, idąca 
wzdłuż frontu od Wilna przez Baranowicza, 
Łuniniec, Sarny, Równo do Lwowa jest w na- 
szem posiadaniu.

Front g a l i c y j s k i .  Lewe skrzydło frontu 
galicyjskiego po przełamaniu dość silnego opo­
ru osiągnęło linię Połtawy do ujścia jej do Ho­
rynia a TnŁatgipnio linię W ilii ad Lachow ice do 
Ostroga. Na odcinku wzdłuż Zbroczą spokój.

Zastępca szefa sztabu generalnego: 
H a l l e r ,  pułkownik.

W aiszawa, Ifi sierpni." (PAT). Komunikat 
sztabu generalnego wojsk polskich z  dnia ).5 
t e . :

Front l i  t e w s k o-b i a ł o r u s k i. Akcya 
postępuje planowo.

Front w o ł y ń s k i  i g  a 1 i c y  j  s k i. Buz 
zmiany.

, . .. Zastępca szefa sztabu generalnego.
H a l l e r ,  pułkownik.a

!w
Z Sfonta wsclî dsiiegi?.

Lwów, 16 sierpnia (PAT). >Gazcła Poranna i 
donosi, że wkraczające do miasta Równa w oj­
ska Hallera, oyly ostrzeliwane z oki :n strzała­
mi z karabinów.

Lwów, 16 sierpnia (PAT). »Gazeta Poranna« 
donosi z Dollumowa, że w ręce nasze wpadło 
3 ?  lokomotyw, znajdujących się pod parą, oraz

i p iz e m ow ic  -pragniemy'.
Z rozkazu naczelnego wodza Józefa Piłsud 

skiego przekazuję władzę na oswobodzony iii 
obszarach administracyi cywilnej, de której Wy 
sami będzie powołani, a której ■zadaniem bę­
dzie zaepakajanio waszych potrzeb, usuwanie 
nędzy i głodu.

Obywatele! Nad.-zedł czas Odbudowy po la 
tael\ zniszczenia, niech każdy w sw oim zakresie 
do dej się przycayui, tych » iś , którzyby mącili 
spokój i porządek, publiczny, kiórz-yby działali 
iprzer-iw wojsku i jogo zdolności łiojow cj, będę 
•ka-iat surowo i boziwzględuie. Obywatele! W  
zanfanm \vzajemnem będziemny odtąd wspólnie 
pra-eowali nad dobrą itrayszlością. —  Szeptycki, 
genęrał por-ucznik i dowódca frontu litowskc- 
biciloi;uąUego«.

Z państwa Fetlur/.
Warszawa, l ó  sierpnia (Telefonem). W edług 

inform acrj, jakie nadeszły z Podola i W ołynia, 
państwo Petlury rozciąga się obecnie zaledwie 
ma 1 v3 powiatów, reszta powiatów- wolyńslco- 
poflol- kieh jest terenem zufielnej anarciiii i u 
stawicznyełi starć między różnemi grasu.iącomi 
bandami na tych obsżarayh: AMładza bolszewic 
k.\ rozciąga się na te miejscowości jedynie do­
rywczo, a bandy, którć pojawiają się na tym 
obszarze, występują, jako prawi ̂ komunisty­
czne i przoeiw-żydowskie. Pogrom y powtarza­
ją się rut Podolu i na W ołyniu raeustanuie. —  
Agitatorzy Peiiury usiłują poaoudzić chłopów 
wołyńskich i podolskich do wystąpienia prze­
ciw Polakom i do rzezi Polakow. Jednakże te 
usiłowania agitatorów petlurowskich nie odno­
szą skutku, albowiem chłopi wręcz oświadcza­
ją, że  do żadnej rzezi Polaków nio dopuszczą. 
W śród ludności wołyńskiej utrwala się przeko­
nanie, iż konk-cznem jest, aby jak najprędzej 
nadeszli Polacy i zaprowadzili ład i porządek. 
Mobilizacya, ogłoszona pracz rząd Petlury 
i przez bolszewików, nie wydaje dobrych re­
zultatów, (gdyż. v.tośai.Hiie ni© chcą wsrepować 
ani d,o armii bolszewickiej, ani do  armii .Petlury.

0 soiusz prlsko-rosyjski.
Kraków, 10 sierpnia (Kaćlio P. A. T. z Pary­

ża). Z Genewy douosizą:
Do Genewy ptzybyla m isja »pecyaloa, wy­

słana pi/©z admirała Kołczaka, złożona z kilku 
dzionków, z pułkownikiem Pastudrorwcm na 
czele celom prowadzenia rokowań w sprawie 
sojusztł ros.yjsku-nolskiego pr/.eciw bołszewl- 
ko-rn. \\r kolach ołicyalnych zapewniają, że ro- 
lcowania Toczą się na następującej podstawie: 
oficyaine uznanie niepodległości Polski, uzna­
nie praw Polski do Galicyi wschodniej, iregu- 
iowauie kwestyl litewskiej przez mocarstwa.

( ftp jM z ia łm le  KPkzPka z ni&mctuni 
prztciu) Polsre.

Warszawa, IG sierpnia. ('Telefonem). Wedle 
pewnycli v iadomości, jakio nadeszły z Wihta, 
odbyła sie z. końjcm  ubiegłego miesiąca pod

M o o v e r  p r z y j e ż d ż a .

mnóstwo wag ano w kolejowych, którycii ioU ze-i Mił-aw«i konferę-ieya niemiecko-rosyjska, po­
w iej i ie zdołali uprowadzić. , zostająca w  ścisłym zeiązku z dążeniami, poci

Lwów, 16 sierpnia (Pa T). »Ga-zefa Poranna* iićtemi przez Niemców dla nawiązania ścisłych

konanyc-h przez ukraińskich bolszewików na 
żołnierzach Hallera, -wziętych cio niewoli przez 
bolszewików', dywizya gen, Chamiponta podjęła 
kroki odwetowe.

Dalej donosi dziennik, że w mieście Szumsk

dach wzp-li udział przedstawiciele, przybyli 
z Berlina, zaś ze strony rosyjskiej generała ks. 
LiCweii, organizujący wojsko antibolszewickie 
w  Inflantach, hr, Keller, oraz przedstawiciel 
Kołczaka. Obecność urzędowego przedstawi­

l i !  drugim brzegu Wilii, dokonali bolszewicy ' .g' _ ° ^ a , J' T°. '!k!f<, n i . ^ 01̂ ere.n' 
strasznych rzezi żydów w dwóch ostatnich 
'dniach przed swoim odwrotem.

Uprotsadzenie administrocyi tymilne] 
u łliftizczęźnle.

Po wkroczeniu do Mińska litew skiego, u ódz 
i '-ycięskiej arnui fiontu litewsko-bialoruskiego, 
geneiał Szeptycki, wydal dnia 10 sierpnia 1919 
r, do obywateli zienu miń^Kiej następującą ode- 
zwet w jezytkaob ipoliskim i białoruskim, oraz w 
żargonie:

»Obywatele Męstwo i wytrwałość moich żoł­
nierzy zwyciężyły armie boiszewitka. Wróg", 
który głosił wolność powszechną, a szerzył 
gwa*t, bezład i prześladowania —.'cofa . się w 
popłochu. Ziemia mińska, mionyana. przed 14G 
laty od RzeczypOfpoiitej Polskiej, gnębiona 
przez carów rosyjskich, wydana przed dwoma 
laty na łup Niemców, a potem zalana falą bol­
szewicką, odzyskuje rwe prawa , pełną swobo- _________ ^
dę. Upadł front, który was dzńelil od Warsza- na odcinku odległym o 8 mil 
wy, Wilna, Groana, Lidy i bo rogi b u k a ę h ó d  od K^my^zyna. ̂  tj\

eya ze strony ks. Liewena me była jakąś nie- 
subordynacyą w obec admirała Kołczaka, lecz, 
żo admirał Kułczak nawiązuje ofic\alnie wbrew 
entencic, stosunki z Eerljnem. Głównym te­
matem obrad była sprawa współdziałania Nie­
miec i Rosyi przeciw Polsce. W  sprawi** tej 
osiągnięto porozumienie. —  Podczas bankietu 
wznoszono podobno toasty na cześć przyszłych 
władców llosyi i Niemiec, sprzymierzonych 
z sobą. ■ t*, • Ł

Ncwr- zwycięstwo benikina.
Paryż, IG sierpnia (PAT). Ra di o telegram sta­

c j i  warszawskiej.
W-. bnwie pod- Kamyszynen  _ wzięły- wojska 

generała Denikina w dnm Upca 11.000 jeń­
ców. 60 armat, 150 kulondotów i mnóstwo ma- 
teiyału wojennego. Dwie dywizye bolszewickie 
?* mianowicie 37 i 39 zosftały zupełme rozbite. 
Konnica generała Denikina uzyskała już połą­
czenie z lewem skrzydłem kozaków uralskich

na południowy za-
V ‘w -M."

iiy AingryKsniKie.
GWIAŹDZISTY SZTANDAR.

O  mon, czyli znać, gdy rozwidnia się ln-zask.,
To co wczoraj pod zmierzch do zwycięstwa nas wiodio? 
Sztandar z pasów i gwiazd czy roztacza swój blask, 
poświęcone wśród walk w gradzie kul nasze godło, 
kiedy biysk rac i bomb raz po raz mówił nam, 
ze bój nocny wre i że tlaga jest tam!
O Gwiaździsty Sztandarze, tylko tryumf znaj,
tam guzii Wolność i Cześć, tam gdzie mężnych jest

kraj!
Tam gdzie brzeg widny w mgle, śni na wód giębnem

tle,
tam, gdzie wróg dur.iny legi i zdał śmierci swe hufce, 
cóż tam gra ,jukby wiatr i poselstwo s « e  śle, 
miga skrzydłem jak ptak, gdy zawraca w wędrówce, 
znak wraz widny lub skryt, nagie zioei go swit.„ 
cały w blaskach na wodzie odbija swój zwid.
0  Gwiaździsty Sztandarze tylko tryumi znaj,
tam, gdzie Wolność i Cześć, tani, gdzie mężnych jest

kraj!

1 kędyż (a Moc, której los zadai klam?
gdzież gwatt, który klął, że staniem się pastwą! - 
że gniazda ni kraju nie zaznać już nam, 
juz krwią obmył wróg własnych śladów plugastwol 
uajemnik wpadł w grób wśród rozpatzonyck swycb

' prób
by w ucieczce się skryć, ale skrył iię jui trup!
0  Gwiaździsty Sztandarze tylke tryumf znaj, 
tam, guzie Wolność ł Cześć, tani, gdzie mężnych jest

kcajj

Chwyć broń wolnych mężów, niech pilnuje eirażt 
Ojczyzny nam strzedz, ał>> wróg jej nie psowai, 
za obronę i cześć niecli ten kraj miły nas* 
chwal. Boga, ż< Naród siworzyt i zacłiuwałl * 
nlecit słyszy to wróg, moc w prawości jest drós
1 żywię ir'ra! wiara; Obrońcą nam Bóg —
0  Gwiaździsty Sztandarze tylko tryumi znaj, 
tam, gazie W olność i Cześć, tani, gdzie ar.ężnych jecl

1 kraj!

AMERYKA.
Ojc/yzno! lobie gram, swoooóny kraj'u mojl 
Duch wolny nam, tam, gdzie był Ojców zgoiu 
lam, gdzis pielgrzymów sklou 
od wszystkich morza stron v
strzeże twych brani.

Rodzinny kraju mój, swobody twejej zaro| 
wysławiać nam —  
tr.tj bujny las i step, twych wzgórz świąfynuy sklep
1 błękit szczęsnych nieb, 
tam Wolność —  taoi!

Niech pieśni idzie wiew ł sypie owoc i  c1rzewt 
jak hojny trzos, ' -i
niech Śmiertelników cliór, bijąc o skalny mut, 
przedłuża glos.

I*

Praojców Boże —  Ty —  
Twórco Swobody zwól

za krwaw e chrzty,
niech kraj nasz w pełni łasic
Wolności sieje blask,
Opieką bądz nam Ty —  
nasz Bóg —  nasz Króli

Tłumaczył 
Fm nOszek Ksnwery Pi/slows/,’

Ha poii)itnn<e scuatwe "m 1®
W obec przyjazdu do Krakowa kierownika 
-ólno-europejskiej misyi żywnościowej, sena­

tora ITooyera, yrrezydyuin miasta wydaio na- 
Mrpaja-ją odazwę do mieszkańców miasta Kra­
ków a:

W  dniu 17 sierpnia 1919 tj. w  niedzielę o g o ­
dzinie 9 rano przyjeżdża do naszego mnesta, cc 
leni zapoznania się z naszymi stosunkami żyw 
nościowymi Herbert H o o v e r ,  delegat bća 
nów Zjednoczonymi Ameryki Północnej. Mąż 
przejęty na wsicróś ideą najszerzej pojętego hu­
manitaryzmu, mąż, fctóTosn-u setki tysięcy na 
szej łjdnośei, n:iszego państwa, zawdzięczają 
możność przetrwania najcięższych czasów. 
Twórca i organizator pomocy dla dzieci tego 
najdroższego skarbu każdego narodu. Jemu za­
wdzięczamy istnienie licznych kolonii dla dzia 
twy naszej, Jemu zawdzięczamy ratunek od 
strasznej klęski głodowej, do Nicgc zwracamy 
się z nadzioją na dalszą pomoc w ciągle jcńzc zc 
ciężkiej przyszłości

Prozt dyum miasta, pragnąc wyrazić rlostoj 
Etanu gościowi wdzięczność za jego wielkodm 
szną działalność, wzywa wszystkie-h mieszkań­
ców' miasta,, by w  dniu tym wzięli jak najlicz­
niejszy udział wr uroezysiem przyjęciu znako­
mitego wtsedstawi-iiola Ameryki.

Program owego przyjęcia jest następujący: 
DeKoracya miasta; przywitanie na dworcu 

kolejowym  pr/ez  prezydyum miasta, dowódz 
twa wojskowe, przedstawicieli władz, instytn- 
cy] dobroczynnych i humanitarnych, młodzież, 
dziatwę szkolną i delegacye.

Podczas przejazdu senatora H om era z dwor­
ca kolejow ego ulicami: Lubicz, Basztową, Fle 
ryańską woleclo. Rynku i Sławkowską, Jrzdiu? 
wszystkich ulic utworzą szpalery młodzież 
szkolna, ochronki, zakłady dobroczynne i  hu ­
manitarne etc,

O godzinie 12 w południe UToezysle powita­
nie przez Radę m. K.afeowa, w gmachu magi­
stratu na U piętrze. (W stęp za zaj,-o?zeoiam.)

O godzinie 4.80 kojd dzieci i mlodziczy kr.v 
Jtorrskicj wr Parku Dra Jordanu. (Bilety wstę­
pu w rdaje sekretaryat prezydyalny Magistratu 
w soboto w' godzinach miedzy 5 a 7 wieczór)- 

Zwiedzenie pamiątek miasta, oraz zakładów 
sanitarnych w Prądniku.

Prez.ydyum miasta Krakowa, pragnąc przy 
jęcie Pana Hoowera jak najuroc-zyścmj oiicii"- 
dzić, zrcraca a«ę 4> Wjzystkich niissz-ka,!<-<' ,v 
miasta, aby w dniu tym zechcieli domy swe d e ­
korować flagami państwr sprzymierzonyc-li. oraz, 
państwa polskiego, jak  niemniej, by wozyatkio 
inslytucye, zakłady dobroczynne i humanitar , 
ue, zarządy ochronek etc. zechciały wziąć w po 
wyższej uroezysto.-Ai jak najliczniejszy udział, 
abyr dać wyraz jak  największej radości z o- 
kazyi goszczenia w naszem mieście tak zasłu­
żonego dla naszego społeczeństwa obywalolu 
a n: ery kańskiego.

Ze względu na krótki czas, jaki dzieli nas 
przed uroczystością, prezydyum miasta, wszel­
kie instyiucye zakłady dobroczynne, ocJnonki. 
t y  po bliższe informacye zeciiciały zgłaszać się 
w Sekreta n a c ie  prezydyalny m Magi-taJ — 
Wstęp na dworzec kolejow y mają. przedstawi­
ciele. władz, im tytucyi etc. za zaproszeniami, 
po które należy zgłaszać się w- sekretarcaeic 
prezy'dyalnvm Magistratu w sobotę w godzi- 
r.aoh pomiędzy 4 a 6 popołudniu. Na peronie 
rat awi się kompania honorowa * muz, ką ar- * 
mii Gen. Haliera. W  salonie na dworcu kolejo­
wym przedstawione zostaną p. Joovorowi do- 
legacye.

Skład delcgaryi, przybywającbj z  sena-iorom 
IIoovorom jest tntótęipujący: Herbert Olane 
i )ovor, dyktator światowej aprowizaeyi, Colo 

nel Logan, Gental Goodyere, Haries Taft (j*i- 
niońj, C ommander George Paiier, Charlec Kloe 
la r  (©irr.zojlst;iiwiei&l „Associated Pjoss“ , Oa.pi 
tain Abcle, Kazimierz Lubomirski, p&wł potoki i 
do  Ameryki, Jan Horodyski, Oficer sztabowy.

Nadto przez premiera p. Paderewskiego wy- 
siany został naprzód Ksawery hr. Pttslowsk:,1 
sekrettrz osobisty prozydenta Ilwdy Ministrów., 

Hertert CSaflk Hś*rer, urodzony dnia 10 
oionpnia 1874 w West Braneh Ja, ukończył wy- 
<! ał inżyniryjny n ar tan ford Unirersity 189. i - 
(B. A.). • Posiarlaj.iC różne Wraedy y święcie j 
p-rzienij-slowo-liandiowąTn do roku 1914, zaj 

mowa! się dużo łaciną i przetłumaczył dzteło; 
Agricilas da Re Metaiiica, na zasadzie którego 
został mianowanym L. L. D (doktorem praw) 
w  Oxfordzie w  roku 1919 

\v rolai 1917 został mianowany L. L. D w 
Brown U ni -/orsity i w Uniwersytecie of Pensy! 
vania. Jest on ,.Tnisteo“  (opiektinetn) Stan­
ford Univcrsity, oraz członkiem KrólewsJticgo t 
1 oivarzystwa Geograficznego.

ó ' roku 1 9 14 został mianowanym na ur/.ąd ] 
państw ow y do American Relief Committef a ! 

rofeu ltn ó  do Retif»of Belgi um Cominn tee.
W  kwietniu 1917 roku do sierpnia te^a* roku 

piastował urząd Chairman of Food Goinmis>io„ 
o. National Defenece, a od 10 sierpnia 1917 r. 
pełni urząd U. S A. Food Admimstraior.

hoom w Warszawie. ,
W anizana, IG sierpnia (PAT). lYzc !wczoraj 

odbyło się uroezjiste j-owitaiue Herbc-rki IIoovr 
ra i uczczenie przez dzieci warszawskie. Juz od 
rana Ulit e Warszaw y przybrane były we f agi 
polskie i amerykańskie a w oknach widniały 
podobizny U W ona i Hoovera. Uroczysty ob­
chód rozpoczął się w hotelu Bustol w biura cii 
Centralnego Komitetu pom ocy dla dzieci. Oko­
ło godz. 3 przybył do sali głównej biur Komi­
tetu pomocy dla dzieci p. Herbert Houyor. —  
Oczekiwał go tam prezjdent Paderewski, ks. ’ 
biskup Gall, Zdzisław- ks. Lubomirski, amb.tsa-1 
dorowie obcych mocarstw, minister y krowia (U 
Janiszewski zarząd Centralnego Komitetu poć 
m ocy dla dzieci, przedstawiciel zarządu miasta 
itd. lloorera  powitano burzliwymi okrzjkam l 
a orkiestra szwoleżerów' odegrała hymn. 
kailski. Wzruszonego powitaniem woowora po 
witała przemówieniem p. Paderewwta. krora 
złożyła mu liołd imieniem tysiąca dzieci wy­
rwanych od śmierci. Praemawiał następnie mi­
nister Janiszewski, oraz dyrektor Centralnego 
Komitetu pom ocy dla dzieci Gawlikowski. kó5V 
r;, wręczył Ilooverowi następujący adres: Panu 
Herbertowi Hooverowi! Służąc wielkiej idei (*>< 
Svawiontj przez prezydenta Wilsona, jako świe­
tlane cele Ludzkości, przybyłeś do nas, niosio 
pomoc naszym dzieciom. Wfjpelniłeś swoje za 
danie, włożyłeś w nie cala swoją umiejęf ność, 
swoją prace, swoje serce. Nie podobna nsunąA 
odra.zu tej Strasznej krzywdy, jaką abrodiktnea 
wojna wyrządziła niewinnym'dzieciom. Jednak­
że tysiące otrzymały już Twoją szlachetną po­
m oc i dziś, gdy opuścisz nasz kraj, i wióoL ż 
do swojej cjrzyzny, towarzyszy Ci błogosła­
wieństwo tych czystych i niewinnych serc. —• 
Jek to najważniejsza nagroda dobrego czyn >- 
Niechże i nan skromnym ws pó inra co w u i k i ■1 n 
tej wieikiej idei w  Polsce wolno będzie dołą ­
czyć słowa podziękowania, hołdu i szacunku 
Nartępują ^ d o is y .

Po wręczeniu adresu p. Ilooverowi, odjiiehał 
tenże w towarzystwie pp. Paderewskich, amba­
sadora amerykańskiego Gibsona i innych na' 
plac wyścigowy, gdzie zajęto nLejsee ua try-., 
blinach Itozpcczęla się defilada dzieci, w któ­
re' brało udział tysiące dzieci, Defilada trwam 
dwie i pół godziny. Po defiladzie Heover, oto­
czm y  czworobokiem wychowanków różnych 
pułków; (sierót wy Chowańców na koszt pułkową



X
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zeszedł z trybuny i udał się do autom obilu, 
ezeui pow rót ii do sw ej kw atery.

po-

t}RM B n m is n ;  P ?Q iV  U n
W arszawa, 16 sierpnia. (Telefonem ). N a  k on ­

fe re n c ję  przedRowic-mli prasy warszawskiej 
z jlooverem , która odbv!a  się we środę w ie­
czorem , przybyto pięciu przedstawicieli ży­
dow skich, prz3 Isiawieiel rosy jsk iego  pisma 
»Saineilow «. przeTst lw icic l " Polskiej j|penyyi 
telegia licznej i dwuck reporterów  polityczny ,.h 
z polski oj prasy w lfózawjfciej. Jak t pow yż­
szy  bardzo ujem nie swiąuezy o  zrozumieniu, 
jak to prasa stołeczna, posiada <TTa tak w ażnego 
wyctarzenia, jak  przebycie  przedstaw iciel A me­
ry k. do stolicy  Polski o w ażności jego misyi w 
Polsce. • ~ *~’

H*over we Lwowie
Lwów, Id sierpni (P A T ). W czoraj przed poła- 

dtr'. m przez Lwów przejechał IToover. Na dwor­
cu kolejowym przyjęli go reprezentanci w i ad.; 
rzą/iowych. raut.-ia, wajtka, oraz bardzo wiele 
publiczności. Na dworni na powitanie stan Aa 
kompania honorowa. Hoorer. któremu towarzy­
szy! lrs. Kazimierz Lubomirski. craz dziennika.z 
amerykański red. L/.arnec.ki z Chicago, poje. 
ehal )Kj krótkim postoju do fkdicyi ws, bodniej. 
Jutro p. JIoover przybędzie do Lwowa P PLoo- 
vrnr bęTz.ie przyjęty śniadaniem u ks Lubomir­
skiego, po południu dzieci z poikolonii iwow-

« ’j- w liczbie o.Oud, które korzystają z na­
rów żywnościowych Ameryki, zbiorą się razom 
e w  urządzenia iloorerow i ewacyi. W ieczo- 
icip- Teprezentacya miasta wy,la obiad d'a 
rioovera. Dziełutiki Iwewe-kie w artykułach wi- 
tojtpserdecznie p. Hoorera i w'yrażają uadzie- 
ję, że osobiste pzekonanie jego o stosunku .di, 
“ywnościowyeh w Uakcyi wpłynie na przyJzial 
d,a wyniszcz,mych w,/jną db^r.irów. Niezależ­
nie ®* tero dzienniki już poprzednio na wia­
domość o ]>rzyjfrż?kie łlowvęr-.t do F bkti powi­
tały go w serdecznych »rĄkulach.

E W  perspek ę tw  nnroieizucylne.
W iedeń, 15 sierpnia ( P A T ) .  Wiruj. B iu ro  ko r. 

tfonosi £ st. Derma In:
■ C h ic a g o  T i i iu m e *  o g ła sza  a r t y k u ł  d> Swr- 

face, k t ó r y  o św ia d c zy ł że aprowizacja świata 
w najbliższy ni czasie zapowiada się dobrze. —  
Id z ie  je dy ip e  o ro zd z ia ł i dob rą  o r g a n iz a c ję  że 
fdu.fi. a <y o k rę ty  n ie  o d b y w a ły  n ie po trzeb n ych  
porbó/.y. E u ro p a  w n a d c h o d zą c y m  ro k u  będzie  
p o t rze b o w a li l ó  ,Jo 20 m rlio iłów  ton  zboża, z 
c ze g o  S t a n y  Z jed n oczon o  m o gą  d o sta rc zy ć  10 
mii,on,/w ze sw o ic h  n a d w y ż fk .  D w a  d a lsze  m i­
l io n y  m ogą  b y ć  d osta rczone  p rzez K a n a d ę ,  pod  ­
c za s  gd y  re sztę  bez tn id n o -e i będzie  m ożna 
d ow ieźć  z A u s t ra l i i  f  A rp -cnty iry. W edle. sp ra ­
w o zd a li o t rz y m a n y c h  w  A m e ry c e  w  najiważuiej- 
s a y c h  ętm jpcjsk ie li ob sza ra ch  7-bożow yeb  ż n i­
w a zapew n i ła ją  s ię  dobrze. T ru d n o ś c i  w y n ik n ą  
tylko n a  polu  zaop a trze n ia  w  m ięso  z p o w o d u  
b ra k  w  E u ro p ie  u rząd ze ń  d o  ro z s y ła n ia  m ię sa  
a irożoneąo. B a rd z o  d a  s ię  o d czu ć  b ra k  cukrti.

Zakaz o y a o H  pszenicy tła Europy.
Berim, 13 sierpnia,. ( P A T ) .  »Rerkh)ev T » gb l.«  

ło s o s i . że na skutek w ym agającej sie droży- 
Iwy w A m eryce, dyrektor trn~u p zeniczneyo, 
,';io€.5. *>»lV>yk Olug.-t k o n fe re n c ję  z W ilsonem , 
fctórej wynikiem  jest. zakaz w yw ozu  pszenicy 
lo  E uropy . Zakaz tta  spow odow ał wr A m eryce 
♦adzn yeza jny spadek cen ch icha i  mięsa. W ił- 
*>n w ypow iadał sie za polityka  p o sw e y  dla 
Europy, a le zakaz obecny  nie jest- dła E uropy 
łbieciriacyiB ob tawern.

«w. -> ^
we bukiety pod opieką nożych dziewcząt krakow­
skich. Ktaków wytóapił znowu w krasie swego 
..bajecznie koloro-wego'1 ludu, który jest najpięk­
niejszą ozdobą jego starych murów i kościołów.

W SPRAWIE OPIEKI NAD DZIEĆMI. Prezes 
W]au_, daw  Lewicki pi„®d5taw:ł w ministerstwie 
rureria . opieki społecznej wynik ankiety lwów- 
sRTej w sprawie opieki nad dziećmi. Po ko-tiferen- 
cyi uchwałono mprosić radcę Jana Chlami .-tc-za o 
referat na ankiecie lwowskiej w c wrześniu br.

VMZVTATOR KOLOMI „DZIECI NA WIES“ . 
W ijj talorein kttowti ..Dzieci na wieś” w M- tb.pol- 
u t  z r;a»ieim  oak&tcrstwa zdrowia został miano­
wany dr Wa 1 ery a n S e r b  e ń s k i .

PIĄTY ZJAZD delegatów Związki pcii.-KicIi Towa­
rzystw l-anczyciek-kicn easędzie się 20 oni. w Cii-sz.y 
nie. . . . .

Z OPERY. Ostatnie dwa. przedstawienia opery 17 
hm. w nit-dziflę odbędą się wcześniej, ze wzglądu na 
r yjazd ctlonk, w orkiestry warszawskiej. U(óń i).astq-| 
lii L>!rtiwiBiê i> dnia po j>i.zcdśrawlpi)iu. Bopuliulniowr 
liizc dstnw ioirie . Cyni. ka" rozpocznie sic o godzinie 
:> p> pot. W i-f/w oe  „l),itr: o s-odz. e-mt-j.

EOLSKI ZiśIAZtK OGROil?.1KoV\ urządza dni.a 
17 bm. pokaz ogrodnicz.y o godzinie ‘i popoiminiu w

K K O N  I K A .
Kraaev>, 16 siei-pnia.

ODPIS AKT W EREKCA JNFOO POMNIKA 
i* OkNOSCI. 0 ' stóp wi^-ziidtrrałego pomnika bo- 
laćtra o w ojiieść Par ki Tadusz.a Kośm .szki, na 
ife; prsfctąnrj ziemi knftowffkiyj w pięciok nią ro- 

wickoprnrmcgo duia <> sle.jMiia reku pań- 
*kkg» 1!)J l-go, w którym pod wodzą Józefa P ił -  
l u d-s k i eg- e li.ijuikuisi synowie ojczyzny wyr­
wali Nę z więzów niewoli i po.sZ.fi w  bój za wolność 
Narodu, dziś, —  gdy i  posiewu Ich krwi żywic 
Ojczyzna w Niepodległej Płilsw —  w obliczu Eo- 
pa, przy straży armii TY oj :ka Eolskiego. Władz i 
V. ieruvch Svndw zlo/ono hołd tym pierwszym bo- 
lalcrom  o woltaoifc (d.zyz.ny — już w niepodległej 
ltzeczyspcpliU-j i ku w ;ccz i„ j pamięci a widome­
mu znakowi, pcwtauow i]o wnieść pomnik, do które­
go ten piąrw izj kamień węgielny obecni w imieniu 
NŁCztlriictwą 1’ań-twa i Naczelnego Wodza g-ens- 
f.d Kaiimicrz S o s n k o w s k i ,  w imieniu Dowódz­
twa armii generała H a l l e r a ,  w imieniu Ra,ty 
łtuleizno-królewskiego miasta Krakowa, w imieniu 
Kionitet.u micńeowego, tud/.ież pasłowio ziemi kra- 
fcftwckiej na/jiutziiją i p>lp*uaaii swoimi akt ten — 
t u  t (mu sporządzony —  st, ierdzaj;}.

Działo się to na fihmiaJi krakowskich dnia 6 
«crp,Kia roku pańskiego lOtt)-g>.

J o d iis.au: gon. S o s r i k o w s b i  Kazunierz. gieu, 
H a l l e r  Józef g,,n. fi w n» o n Antoni, prez. F e- 
d e r o w i c z  J.ut Kanty, dcf. B i e s i a d  e e k i  
Jfa< jej, ks. aicL. TV ą ,1 o 1 n y tze-law-

PC>:Ł(jNaN1E „K wakom  dKICH D ZIE a,;. w  
Asiu nerw-ajszym żegnał Kraków- Broczyśeie »  a ża­
ka . Baiadon Vi puli u ..dzieci krakowskich1*, pi-zwie- 
•'Łr-T jak wiadomo, rwskaawu Naczelnego Dowództwa 
d« ilodlina. *> gcdziiłifc III rana fKjpiawił na Błoniach 
prs.i-J ołt.ir-’ 1 n pobiwyi.t. «zćTobiWiyin ehorągniniBi- i 
•ó<-k-nią. ti.sz, św. k.awlm zat wi Ks. Jaro. - , i i .  Na 
nabczriisiwo i , i\ 1,-yif generałowie Piasecki i Stiller 
wraz z liMfWiM oucerskiin. prez/d, lit F-ifL-rer, tez. 
1 izcdsiawicjck- władz, ins»>iucv i prasy. To mszy 
św. j.r.dś-/,cd'i .,8. U„{«>]gn fiu ustawionym za oltarztńi 
rzerrgt>m żohiiei-skm i wygło-ńł podniosk przemówię 
nie na tenut cnit a»*!imrz»w i potrzeberob. zwlas/cza 
w łnzbie w bisnej. wohu-f, Jjezyzny. Imiemem do- 
wi.dry Ó. fi., gen •s ,’mon, pożegnał uasiępnie w ser- 
•Jecwiyeh .-iunach rozsiaj.i.-rch _?ią z nami ..trzvna- 
btał ów’* gen. StĆhr. poeó.-łS prz*y >|/.wir-kack rnuAki. 
wśiod żywyrW twatyj paUimnnÓr-i <»|i rei się o,wita,la 
przed g.-rer.-iacy i i prozyde uil. miasta. \v karnym 
oidynku, o brawurowej nastawie prz^sunęty .-ą,. po 
raz ostatni w rytmicznym tempie marsza te za w ze 
doarskie. pełne fnmtzyi ..krakow-skie znehy-ę i,,t 
dobrzi* nam znarte z za wady ark mi miny i niydy nr* 
wigas-ijąccgo animuszu.

v' icezorem odbyła się w koszarach Sol i --kiego 
w.p.-u iała fczl* pożegnnina. w ktlrcj wziął udział kor 
I >18 ,rfic?r-ki i ’/j*pr- «i - ni mrcie.

M e ZORAJSŻL EWWjłrO. ow ięcciie ziół, odbj 
wające Łię corocznie w dniu T. mcbowziccia N. P. 
Mari i czy]; na -Matkę. Boską Zielną, sprówadillo do 
kości,d(j,v j arat/ałnych tłumy włościan w oaswięt 
Eyeb malofi hm zyek strojach z pękami zbóż, ftwi i 
tów i owoców. W roku bieżącym tradycyjna ta u- 
r,tzy-tos,. wypadła-, może okazalej, niż dawniej, 
widać łjMwietn było nawet na. w ustach przybranych 
k " i e ’ iem i zielenią w?|k)łne duże, jakby do/.ynko-

szł .nkacli ,v Dcbiiikjich ,palno po Lasockich)!!
WYŚCKU KOLARZY POLSKICH. TY, zoraj przed 

pchiduif I-: r«il»vły uo rm. -lU-kilofflttrowym torze Kra- 
ków-Vv i('H</i;;i wyścigi kolarzy z w szytkich d,:ii Inifl 
Fobi i. l*o startu starr n 1.7 koL-irzy. Ttórzy wśród 
nioprzj jiacp yrh warunków jdiausr-rj c-znych Simy 
tvi. hęf wysadzał wpro-t jcz.dźcóiv ribdei) wykazali 
wielką sprawność w swym sporcie. Fiirwszy ńrzyliył 
do iueiy.p. *lialirz '.. -ki z Warszawy (po 1 godz'. 71) 
will.;, drugi p. Zawadzki z Warszawy ,po i  ąndz. 7 
Hiw.ł. trzeci p Sikorski z Krubsrwa i t  go,L. 8 min.), 
czwa-rty p. (jiżytki z Kraków* {2 g. 10 wm.)f piąty 
p. i.udj. .2 o. 22 m.j.

&KUTNY 01.JAW. Wcz-iroj ti-ilowiu h  ul. Józefa 
*i łniers r< lici jny pi-zytrrymaó dziewczynę, sprzedn- 
jaią papicir-sy jio prśkar. kii-h een-ndi. ,.VV obronie. • 
dzicwczyrę atan^l 35-IothI K w a  Krebs, atóry 4 m y -  
eiws-zy pdkyanta )iod a mdło, frrliil go. 'jliun łudżi, 
którzy się tyu-czoscm ilica li, rzucił się również im 
?..- ?niei-za f ilicyjnego i dopicia patrol policyjny iw ot 
.Jt go z rąk ciemnej tłusięzy oiaz aresztów af Kiclcna. 
kuny ł;i[ r< w idz.eny ..pod Telegcnf- z.,przeczył wszy- 
stliiiiuu, a co go obwiniono, Fodobnę. epizody, zda. 
Wajace się iiiestety u na- dosyć często, świaćt zą. 
haid/o ujmmie o kulturalni m [uizimiiic mżisz.ych 
WMifl.w sj,< hez.i óstw.-t. nic- maj-ioych Kcamiku dla jio- 
riadliH pul dczi ego i wganói. będąs-y, U jego przed- 
łtiwioicl.-.uii.

NAGŁY ZGON. TTc/.or-ij prz,- d godz. 11 w nocy 
zmaił r  gle a po-odu  tilnrii surca przechodzący ni 
1 ran. i.-/.tsńską 40-iełni ,Vanid iw- Kow:ti-ki, ohywa- 
Ud z Myśli nic. Zwłoki przewieziono Jo Zakładu ih* 
dvcy».v sadowci.

AKADUMICY O F I A R Ą  P iT r w O K N E J  K R A D Z I E Ż Y  
'V cl. wili gd, zaniżeni pr.-n ą dwaj a k.-ulem i,-,' itnstaw 
thodra ki z larn, wa i TV1 jdysław Fe Iz. w ysz.lt ode­
tchną,-. ..świfżrm* pw-wiefrzem. zukr.telt *iu onogdaj 
laiędzy godz. U—5 ncporuoruii okriuny zfodzinj do 
i. a mii .- capia przy ul. .Szuj; kiego 6 i prz.ysuoił sobie 
d‘ .s>.,?.ętrie cały- ..majątek akademicki *. sk!u-k-i.jąey 
rię z. 8 nyskich gaiomućw-. dwu całkiem nowych, co 
d-UHoni pizyn,e-ioo' I, cd  kr.,wc.i, który , li użytecz-
noici jc -u /p  stwiiiozić nie n*ioJi czasu, u.cdęptiie Wi-
izuiki, bielizno pościel, koce. dokumentu i świadectwa 
w' śiiinaryczrcj kwocio p,ona,l 20.0óu ,K. Zrozjinczeni 
młodzii i,cy c har iwują nagrodę za wyszuLanię spraw­
cy. któremu mają gnącą, chęć sprawić „harakiif1, 
lizus wtiręej, że ogołoceni zo wsz.ysl.kćegj ziuuszcni sa 
spay pod marynarkami i mima ustalającej się pogody 
■j<-!7i, c .v domu. (1 kradzieży zaiwiacioiniono polioi ć, 

która z.ajhja si» pośznl iwani.-in spraw,niw krjrtlzu-ży!
NlhLDALE WŁAM AKIE. Do nółr/Awik F. A ferii- 

]’ furiowlc7owt>j przy ul. Dazowcj włamali sie wczoraj 
owaj -..lrdzatic- Herm. i leś .  hrl £al.-c l-rcundticli i ii. 
S)hl:Dcrg. którzy rplądrow.u czy cale mieszkanie, 
sktatfl! pościel, gaidreokę i hizuteryę łącznej waiio- 
ści >Vlamywa,-z,o et.cćdr jaż opibejó miesz­
kał - z, przygotowani mi tobołkami, gdt wiem na 
dorz.ła właśrieiclka -•nics/.kuida i spostrzegiszy. co się 
fterrjc. puściła się w pogoń za u.-iękającymi z.łodzaej.a 
tni. których przy pom-zcy pnhtuznoś,-i nrzytrzymala 
na ut. TYijluica i oddala w łly t  połi >i. ,?ą to pr.-iwdo- 
pcclffrlo pii.wcy wi.im.inia. jednego przed dwoma 
nocLi.-i, aim o, rai^go w treiBSiDRseui mie*zk, lin.

Z  k r s i i t i .
POD SZTANDAREM POLSKIEGO CZERWO 

NEGO KRZT ZA  * p. ffcL.ną l^ d e i^ j ik ą  n.i cze­
le łączą, się Eolski Biały Krzyż i- tentrahiy Komi- 
tc4> FoBcoce tlla dzieci.

KATASTROFALNA B^BZA YYcje-.wj w tru-j 
przeciągnęła nad 1 w-owęm wielka Barm w niektó­
rych miejscach lał (UYzęz z grdcltin Z różnych 
miejsc- deRietiono Ut o me-Py wały, h spusłoetemnK h 
n t polach. W oda podmyła płowy rclnicze i w w ie lu  
nJfjgraih wyrządziła wN>jkif szkody w zbożu, któ­
re gnije.

MORDERSTWO RABUNKOWE. W sądzie 
lwowskim od-była f-ię rozprawa -przsciw dwom 
fiostnun- Snjtpan Adtli i M.dwiine. Swojego cz.asa 
zamordowały one stróżowę, u której miesz-kały. 
Było to morderstwo rabunkowe. Rozprawa odbywa 
się częściowo tajnie.

PANAMA CUKROWA WE LWOWIE. Od l.dku 
dni te czy r-ię śledztwo w sprawi® malwersacyi cu­
krowych i o?/,listwa. Jest prawdopodobne i, że za 
p tSJ cukru, które pojawiły się vr Iiandlu paskar­
skim, pccliodz.ą i  kraazieży -w T -ry jo  i Stanisła­
wowie, gdzie w tych dniach zginęło kilkadziesiąt 
w.agonów cukru białego.

ODZN AOZENIE. 2< tezny kiz.  » z-.isłir^i za obronę 
Lwowa otrzjniali w WTrsz.awie p.nt Ibdema Ż e ­
l e c h o w s k a ,  psu. Jan F r j l i n g - ,  Stefan 
1 s z k o w s k i i Ja>ku..'Z (J z, y ż o w s-k i.

/ W I Ą Z I  IV Mi? \( OV, M k ó w  W 1ĘZIEKN\ CII. W  
Kiekfieh z, rganizewat się oddz.iał Związku pracewni- 
ków więzienu,,h. -zalegalizowany przez odpowiednie 
v.todze. Zadania Związku są wyłącznie ekonomiczne i 
kulturaJno-ośwuto,'e. Do kieleckiego ,jddzialu Zwią

*'«» A?. >■' ■ ~ ' — 
kwentnie poprzez wszystkie nawet odległo' epizo-
dy; które slużn t j l l o  do uplastycznienia z.aąądui
cz.ego tematu. Dałczą usterką jest na-lmhr cpiz.o-
ifj eznycli postaci, które <7.acaerają_ nieraz kontury
Iostaei głównych tern l>arJz.j?j, żć większość icli
iiicnui-t należytego uzasadnienia dramatycznego.

/ pGdaii),h tu względów' wwuiikają zabójcze dla 
d#ieli rozwlekłości, które mrżą., osłabiając doda­
tnie wrażenie, j.tkio wynie.śi się m uJ z momentów 
wybitnie flranutycznyi 1; \V interesie dzielą ko- 
eifeaue będą. zmiany, skre. lenia i retusze pew nycli 
ustępów, a nawet partyj wokalnych; sądzę, że 
j ierwszy akt ucierpi na tern najwięcej; ti..eba go 
będzit rnjzupeJui.ęj przebndoyyać, ująć ja.k naj­
zwięźlej, wykreślić, wszystkie momenty drugorzę­
dne, figury epizodyczne zaledwie szkicowo zazna­
czyć, może n-wot) wprowadzić tylko jak:o nieme 
role,' usunąć t-atice dożynkowe, a muzykę k-h, j;i'- 
ko bardzo charaktery--(vczną dać racz aj, jako tło, 
jakby motyw, nieustannie przewijający m» (na 
wzór muzyki w iWes-Jru Wyspiańskiego,- c f lo- 
do-tinir. i  w drugim akcie należy nie szczędząc skre­
śleń: dysputa proboszcza z Tadeuszem jest za dfu 
g'L refleksyjna i — nie nwusyrzita! Może wknńcti 
i koncett w szpiiaiu należaioliy iied«koiv.-*ć dn 
miiiimiuii, a nawet, skreślić, jako axciu z i ł  z.«- 
w nętrzny, |rrzyj-z«wuiy ni rotn.-wik znie do eaio- 
ścr, a jedyni-i obb -z my na elekt, niezbyt w-ybre- 
dmy.

W muzyce d ) -»T> >łi-* wy tknąć trzeba je iwą 
rzecz: ubóstwo ntek-dyjnię, inw encji i skąpe sza- 
fowamic kantyleną. Kompez.ytor operuje nkanal 
i ic-ustuunie recital i wem, jakbv się wstydził tego, 
że zdobyć ?kj ti-.-że także- na pomysły melodyjne, 
Wytirwza to pewną fałszywą, nuto, którą n.itycli- 
mia*t się wyczuwa; zavla...z..za ten, kio zna «l:i- 
wiin pze konipozyeyc p. Walewskiego, zaw saa fiio- 
zmiennie śpiewne, z żal mu odcz.uwa brak większej 
śpiewności w  *ł)o1i« i 4zwvi się. dlaczego tal; 
osz-.-zędtiie i niemal .j-wożliwi® rozsiał kompozytor 
itótępy melodyjno w s-.Tcęj o p e w . Eekcsippcnsatą 
za ich brak są wfJeeione w akcyę jiioscnki ludo­
we i chóry, {WłejM-sz.niB (ipraeowane: a więc , hór 
dożyr.ktwy, ko uriy, a zv 1-szcza tuajest.uyezne 
' lirięty Bożc«, wywkrająte głębokie wrażenie, ja­
ko niezrównany kontrast na tle muzyki dział i ka- 
lal in ów w 3ceriie bil wy w drugim akcie.- Do imj- 
wd/ięezniejL/yeh i^tępów v. ikalny, h należy miło­
sną arya Tadeusza w 1 ikcie, ary a Heleny i prz.e.- 
pyt-zny moiiohig ii imana w zakoiicz.eniu dramatu. 
Na jważniejs7._, ni e/yunikinn wu/.yt/.n^ la w iDolic 
,ji St orkiestr!;: brzmi ona świetnie; są w niej bar­
dzo ciekawe 'cfi-kty kolorystyczne, wynikl-e czy to 
z operewania barwami instru.aicnfalncnii, czy to 

powitych, brz.au .a dissenai.'-! wy cli i7-ueonycii, 
jakby kleksy na lutuinni.ame tło całości, na p i/y - 
klad jmstępy maly.li sekund, hannonmz.nio nieza- 
s;ż,ny-li od tonąc: i danego ustępu. Niektóre czę­

ści partytury, wykonane samoistnie bez tla, senni 
csnegO; nio stracą, nio na sile d/.iahnia i wywrą 
•wrażeniu, symfonicznego poematu.

Prz, (Ktawicnicr >.F)oli« ’ miało elrarakter doryw­
czy. Podziwiać tf7 dia uusz.ych v yhouawcow, to 
•jeet śpiewak iw i. orkiestrę, że w tak kuukim prze­
ciągu czMtt o[ianowali swe parlju i wywiązaU sic

N iedziefa', 1“  Ćampn];
-f- *• ••<■«

posiedzen ie  .wspólnej k& iu iay i go spoda rcze  j  c ra z  
k o m iś y i d la  sprarć  szkb lnyeJ i, k o śc ie ln y c h  
s ty  t u c- y i  uo bro czyn u  e j;

i 1U-

'■ arszawa, 16 sierpnia-. (Telebim em ). Spra­
wa śląska Cleszyiisktego wenodzi obecnie V  
staayuru decydujące. Definitywnie maja roz­
strzygnąć spiaw ę połączone koini-we dla ipraw  
pol-foch  i dla spraw* czesko- słowackie u. W  
dcy.u i> sierpnia lUdi-gaci ą ioh cy  otrzyma.’,y s iv  
*megrajn od prezydenta jtaimisfrów_ jó id orcw  
shicg-D, tż rokowńiniiti polsko-czeskie w/ 1,rulco- 
wi.o zosta ły  Sertm-Uin i po ęa-nowdono spiawę 
oddać rozstrzygnięciu w edio sposobu tigijuloinego 
n-a konfcrone.yi m iędzy ministrem spiaw zagra- 
lEcznycli jmństwa polsk iego i^zC3ko-śtlłowaekic- 
/ o  ,v rr.T) żu, zawiadomili, o tom iadę pięciu. 
Bada pięciu postanowiła, że w sprawie Śląska 
rozstrzygnie sarn* i to jak  najprędzej. O po- 
wyżSzem postanów lenru rady p ięu u  delcgncyj. 
polska ziosla-la, znw-ilailomrona rtóTą z dnia 8 
sierpnia. Dmia 11 .-srtrpnia, ilełegracya- połaka od- 
pt-wictizTla wmyśliu-w. jiMmem, w którem  za­
znacza, że postanowićn-ie rady p:ę<‘hi prz.yjimiie 
do w iadom ości i wyivz-*i. nadz/a-je- że dclcga- 
cjia jn bd;a zoManie tvy,jui-l'.a;na przez, połączo­
no konwsyo dlJ spraw-’ piolskich i dla spraw 
i zYiko-płow aclikln ^

liej n a rodu . Rożka/ ; tcu  k a ż o  sia-ć tw a rd o  ? 
b ro n ią  u n o g i u k re so ,v  repub lik i, b ra c iom  u f  
otuclię  a zab o rcom  n a  n rze strogę  K o ń c z y  sju 
słow am i: Żo łn ie rze  p o lscy ! J o ite m  .pewny, ż»  
pod. ro a ka za m i sw-ego d o w ó d c y  p u lk o w n ik a  L a y  % 
t in ik a , k t ó r y  s łu szn ie  n o s i  im ię n ie z ło m n e go  o-l 
b ro n c y  ś lą sk a ,  n igdy; ‘n ie  zaw iedz ie c ie  n ad z ie i 
w  w aa p o k ła d a n y c h ,  g o to w i zaw sze  b ron ić  sku-< 
tecznie sw ej ojezyz.ny.

Katastrora kolejowa.
Lw ów , \M sierpnia (PA T). Na linii ko le jow ej 

L v,ów — Brzeżany na stacyi Lahodów- w ydarzy­
ła się katastu-ofa kolejow a. L okom otyw a złe-r 
ciała % toru i .vry]ą S!’ę v  nasyp. W bkutek wieł-J 
k iego wst.rzą.uiicnia w y lecia ły  z w agonów  szy- j 

a odłam ki zraniły <n ‘br
See wy,padki wyjeelta i

o k o ło  10 osób. Na, miej. 
z pol&cenia J y re k e y i  k o ­

le i nadrad-ea G riid cr, k tó ry7 k ie ro w a ł p>r7.ez całą 
noc  i d z ień  robo tam i c k o lo  n a p ra w y  to ru  i pod- 
n ie sien ia  m a szyn y .  Po  u su n ię c iu  p rze szk o d y  
w czo ra j w ieczorem  ru ch  k o le jo w y  zo sta ł n a  no ­
w o pod jęty. J a k  d on o si » G a z c ia  L w o w s k a * ,  
p rz y c zy n ą  k a ta s t ro fy  b y ła  w a d liw a  b udow a  
toru. -  .

StrajK na Górnem Śląsku.
Berlin, 10 ńerpnia iB trlin rr żeita.ng am 

M ii.tag^ d on o si:

N a  G ó iu fl) ś t ą - i y  .strajkuje id) p rocen t gó r-  
niKów, można mąą m ów ić o sitajikił 
liyin. -

K atow ice, io  s ie rpn ia  ( E A T ) .  Srrajk górni­
k ów  iz.erzy się w dalszym  ciągu. Dziś nic pra­
cu je dziew ięćdziesiąt p iocea t górników . R o b „ f 
liic.y stra jikujący p-odoli: do  n-rade-mości w a ru n k i. 
iH,d ja k im i n to g ld ty  i*r/.\stąpić do  p racy . AV *- 
ru i»ki te są. uasfi.ąuijare: N a lyc li-m ia stow c jirzy- 
jęcie bez. żad n ego  -w yjątku  w sz y s t k ic h  w y d a ło  
nyc-h robotn ik,)w , uatye-luniaetew*- iw uehou i .eś 

•nie za m kn ię ty c h  fab ryk , członkow ie Grenz- 
schntzu, k tórzy wstąpili do tego zw iązku z wŁa 
sntj woli, pod żadnym  warunkiem nie m ogą być 
P«lEy.ióci do pracy, t *  w y ją tk ie m  tych, k tó ry : u 
z-inusiła do tego nędza, zn iettku ie  s ta w i ufolęie- 
u-.t, muyclieniais-fowe otw arc ie  g r a n ic y  i za p o ­
b ieżenie  b ra k o w i środków ' ż yw i m ści, u w o ln ie n ie  
w u J m ó w  poliitycziiyyh. Dalsze żądania ilu tycią  
wynagrodzenia.

Wi. SeyBff mfmstrńni zcddzu praskiest
W arszawa, 1.7 sierpritu. (Telefonem ). Nomi- 

naeva ministra fila, łrylego zaboru pirwfkingh. 
iwrebt Włady iljpr,. ś e y d y .  - jeszcze nie jest 
urzędowo ogloszoiai. mimo to jeanaso/.e poseł 
Seyda rozpoczął już przygotowania, zmierza­
jące do uruchomienia ministerstwa. Po-, i Scy- 
da uezaS7.cz:tl do gimmazyum w Wolczu, zaś 

i uuiwcrsYteł. kończył w Wrocławiu, gdzie byłze swciro zadania zupę-iuac ilobrse. W  pierwszej 1.
j,;,.. jcz.y oay  w Łowaraystwi# ■ lilerneko-s.ow u,li­

skiem, kfcwe p ołoży ło  w ieilae zasługi k olo  roz­
budzeniu ruchu m io d o w e g o  na ( ió r n v ji  Ś!.-i-

zku należą w,*y««*y ur/ajinicy i służba więzienna w- 
KicL.iiI i l hę< iieaek. Na oz.ile c-J.DJ.iln stoją: pre­
zes p. E Beftewstr, selrrctarz- p. E. Lihorowski i skarb 
lik  f.. W. Jurek

MIANOWANIA. Naczelnik państwa zamiuno>vał z.a- 
sLtżonegi) profesora Uniwersytetu o<k.okicgi dra Jana 
f t l e s z y ń  s k i «  g- o profesor* m zwr*zajnym maicma- 
tyfct i Icgiki Eniwersyfctu JanplioiisRiego.

łiinNtersZwo W. L. i O. F. zatniciJziro ncliwite gro­
na prefworów iuśwersyietat lwowski, go. udzielająca 
drewi U Ia«yafaw-oe i T a t a r k i e w i c z o w i  reukuti 
docendi z fnczolii.

nii należy się rumuiie p. Szafrańskiej, która 
zwykle- starannie opracowała partyę Kch.-ny; nic 
ulega wątpliwości, ż » kouipczyt.cr pisał tę partyę 
z myślą o glosie p. .Szafrańskiej, t. j. o jej w y­
jątkowym pod w/gicdeui rozległaś'i mezzoeopra- 
id«. Dikalna. i dnuuat \ ezjsa 
ski „* tucie hjcć dla każdej dul-z.cj przed.-tawich łkt 
tej u l i  wzinciH. Tadeuszu śpiewał n„ Stępnia w-

■*|11 j" ‘j 1 <r i1™1 1
Tyłku wyjątkowa, jrgo  )„uz.yk.ihnuć zdotda o- 

pauow-ać tak (trudna i w i i ę  i wykonać jn l*ez- Ła- 
rzutu. —  Najudżięczriejśżti j r s l  y-utya  Koman;),
wprawi-ziie tHe-.łkika,. lecz, pcirr;: nczuciou iąm wy ■ 
raz*; do«1(0)uUyra wykonawcą jt j hyl p. T.udwig. 
Jzlaehitnie- brziaiaj »U>i p. Tanu-.w kicj, iako ba-
luni; dobrze śpbw ał.i p. Jaworzyńska, jttfeo wdo­
wa, i p T.miaws.ki, jako proboszcz. Kapitalny był, 
jątc zawsze, p. Janowski, si.-jacy n.ud/ół humor- 
dobrą jego partnerka w roli wiek-kb-j Marysi byftt 
p. Kl/jtkówna, -/.apt-wiidająca wybitny tempera- 
worŁ w śpiewie i w gu e.

Kompozytorowi uizaylz.ono gorącą owaayę:; była 
nna miarą, nr izwyi-], j synip.ii) i, jaką .p. Wńlcw- 
filił 7. b J-ył u nas swoim talentem i praca, pełną 
z.apubi. S tp rly  się kwLny, podano mu vvi'ńce 
i piękne podarki od Towarzystwa operowego, któ­
re pmei* ż z.iw f '.ię'-z,.; mu nu mat wszystko.

a Dr Józef R ixs.

...a a h

go
ws

w  d n iu  rlcsisiąjsty-ńi z-ólsnalą cię na 
d ę p u e  o m a d y  k o m is y a  w o jsko w a  oraz  ko i 
a d la  in te rn o w a n y  ch  jeńców  w o jenny  d i.

BI FERI UA«
MII ISKlEoO fLATKU POWSZECHNEGO.

D scbutę, l(i bm.: „thrzesmak wojenny".

Z opery.
..Dola**, cuer.a w 4 aktach, słowa i muzyka Boi.

Walewskiego.
Poprzedni artj kuł o ..D ołi' miał Ml infuruiacyj 

i.iy i obecnie po przedstawieniu czas na kitka słów 
krytycznych. Mamy przed sobą dzieło wybitnego 
talentu, oto pii.rwszo t  rażenie, które musi wy- 
uieśe każdj po wy siu nanij ’>Ltoli« — numo w ulo- 
cznych również dla każdego usterek. Że są uster­
ki, to ehvba odczawa sani komix»zvtOT, Jedna z 
najważniejszych jest ł rak większej koncentracyi: 
na scenie dziej- d ę  za wiele, a przeto w dramacie 
za mało. A kcja rozpada się na szereg mozaiko­
wych. luźnych obrazów; taki układ nie byłby- mo­
że wadą i występuje nieraz w u [terach lirycznych, j _ 
jak na przykład w -Oneginie* Czajkowski go, ale wstępne narady kon ih ya  w ojskow a oraz k o- 

takich razach dzieje się to z intencji kornpoz; - 1 m fcya dla internow anych i jęńeów  wojenny*ch. 
tera, któro dzieło swoje- pisze, jako szereg »scen Puzatem toczy ły  się obrady polskich  delegatów  
lirycznych*, a nadto musi. nic akcyi snuć konee- w innych sprawach. Na piątek w yznaczone jest

Z obrnd polska-n;eTiieukich.
Berlin, 16 si,-rpnia (P A T). M e w  rwy-oraj.-zy 

w ypełniły prace przygotow aw cze korni.'.' j i 
podkom isyj polskich i dyskusye nad węygtoszo- 
nysiii referalauiL Potem o goJz. 6 odbyło  się 
wspólne posiedzenie obTrSkronnych delegatów , 
na którciu ustalono termin posiedzenia- .polsko- 
niem ieckich komis* i i podkom isyj. W  m yśl te-

przeż}- 
konii ■

sya dla intcmowan.ycu jencow' wojenny-ch. )'•' 
iunwcii działach toczyły się dmsze obrady prz.y- 
gotw ,va\vcze d e leg a tó w  polskich. Sa pi^e-k wy­
znaczone są posiedzenia^ wspólnej komisyi go­
spodarczej, oraz komisyi dla, spraw’ szkolny,-Ir 
kościelnych i instyuicyt dohroczymiych.

Berlin, 16 dorpiiia (EAT). Rokowania, polsko- 
niemieckie odbywają >ię eod-iesaie. EWaineyę re- 
preżoniittje generał Rupim-L Anglię getmrał 
Naucohi W łochy jrenerał Bcrdibegin. Oprócz 
tego najwyższa rada cutenty upowr ż-nita do ti-
flzialu  wT rokoY,an iacli^  ofice ra  jap o ń sk ie go . ’/ 1-
strony niemieckiej biorą udział jako rzeczo­
znawcy burmistrze z Bydgoszczy i Torunia, za­
stępca rady lu d ow ej nicmk-c-kiej y Poznania pos. 
dr Schoiz i komisaruz .państwowy Iloersiug oraz 
komisarz Winni ag i . iunń ^  czoraj w lnnkite- 
ryujn spraw Eagraniczuyoli odbyła się narada 
przedstawicieli ws-zysiAich wzladz niemieckich 
w  sprawach juzbiko-iiieinicekjcM. Omawiano 
sprawy szkolne kościelne, dobrocz-ynuośei, 
dobr państwowych i a.sótv. kolonizacyi, pou lo ­
tu internowanych i jeńców w ojennjch, amno-
styi i umożenia- duchodzeń, ąprawy gospodar- 
ezei komunikacyjne sprawy uregulowania kwe- 
styj finansów} cii jak emenyntr i pensy!] w ojsko­
wych. Dzień 13 bin. zajęły prace przygotowaw­
cze. komunikacyjne, sprawy uregulowania kwe­
na d wygłoszonymi referaiami. O godz. 6 wie­
czorem odbyło się Yppolno- posiedzenie obu­
stronnych delegatów, na ktorent ustalono ter­
min posiedzeń poi^no-memieekich iKo-misyj i 
podkotnisyj. W  myśl tego zebrała eię na przed-

skn. l ’o  ukończeniu sfu dyów  u.itwei>ytccki< 1) 
rozpo, zął pralctvk} sądow ą, poezerrt pośw ięcił 

l-AGw-, „  c./a fv*,', i-Jió saw oiłow i adwokata, ttajpierw w  K rotoszy-t\ 1 * tłA A Jl £.*- * 1 iCłil*"!, y *1 *̂ ,
i , ." i i ie , potem  w' Pozruutm. J.- brał gorą cy  odział 

tw organizacyi życia  gospodarczego, spol-:-c?.nc- 
g o  i kulturalnego,, przyczcm  zadynął, iako o- 
oro.M-a w  Tw iC yjn  procesacTT polHyczm-ciy, w y ­
taczanych przez polieyę niem iecką działaczom  
polskim . Z główRyeii spraw shdTłwych. w  któ- 
rych posol 8 c.vda w ystępow ał, jako obrońca, 
na!* zy wym ienić proces przeciw  abadżim kom  
w Dcteżnje o  nał -zmi-ć do. tajnego st.owarzy’- 
szeuki, oraz proces przeciw W ładysław ow i 
G rabriikm u o ag itacyę wielkopolski),, uprawia­
ną w  rPrzeglądzie Poznańskim -. Poseł SeyoLn 
nąleży też do założycieli Towarzystw a. »Siraż*. 
Do parlamentu u, m ueckiego z o -ta ł w ybrany w 
roku PJ07 w okręeu poznańsko-wrzesiilsko-nle- 
szowsko-piroi-iii-Lim . W działalności parła mon- 
tam ej poseł Seyda odznaczył się sz.e.?.egć.]nio 
sweiui wystąpienia tui w sprawie * wrzesińskiej 
przeciw  gw ałtom  niemieckim w obec dziatwy 
szkolnej polskiej, oraz podczas <JysKus)i nad 
sprawą wy wlaszczenia. AV roku 11)12 K olo  po] 
skie w  Berlinie w ybrało go  swoim  it ieeprezc- 
sem, którą tn god u o -ć  piastował do roku 1918. 
Po uda  pieniu ks. re r iy n a m k i Radziwiłła zo­
stał pDwolanuy na sranowM co prezesa Kola 
isolśkiego. Po wyparciu N iem ców  z. Poznań­
skiego. należał tło organizatorów Naczelnej 
Rady Tiulowej i hvł członkiem  koibisaryafu. 
Poseł Seyda jiczy  obecnie 56 lat.

Nowy m inister h&naiu.
W arszawa, 16 sierpni-i. (PA T), Mmistei: Jian- 

dlu i m-z.onydii dr Iłącia został na. własną proś­
bę z.Holniouy -z urzędu ministra przemysłu i 
batuHu z wyrażeniem uznania. Dekretem na­
czelnika państwa z dnia 12 bm. zam ianowany 
zosla ł p. Ign acy  Szczeniowski ministrem prze- 
mydu, i handlu. Ign acy  Szczerbowski m oiL.ił 

ąte na Podolu  w  pow iecie  bracia w -kim w  m a­
jątku K apuściany, dnia 14 czerw ca 1833. U- 
końezył uniw ersytet w Gandawie w  roku 1S73 
ze stopniem  inżyniera i po k ilkołeln ięj prakty- 
cje w  przem yśle cukrow niczym , ob ją ł zarząd fa- 
i.rykt m ajątków  m a«y spadkow ej po  śp, J<> 
zefie Jaroszyńskim , m ianow icie cukrowniam i 

w* Babinie, w  Gniewanui, Drcźm  i Karwrścia- 
nar-Ji \\r roku 1853 złm dow ał w edług własnych 
planów' kolej żelazną z W apń kuk- d o  Kapuś, 
tiau, w  r. i 8S7 i 88 odbudow ał w edle wła- 
'ttyeli planów -spaloną rafineryę i cukrow nię 
w Cniew-aniu. IV tym że czasie zaprow adził eks^ 
płoatacyę g iu n tów  gm ew ańskicli. B y ł człon ­

kiem zarządu wie-lu banków  i Tow arzystw  e.u- 
brov niezyeh, prezesem zarza dtu • Tow arzystw a 
wzajem nej asdkuraeyi w szechrosyjakieh c-irkro. 
wników. Od roku 1888 pow ierzyło mu minister- 
slw o finansów  cesarstwa rosy jsk iego  przejęta  
w kiolstw o P.osyi na m iędzynarodow ej konfe- 
reneyi w  B m kseli i został w ybrany do  stałej 
m iedzynarodow ej kom isyi cukrow ej, którą to 
fun-kcj-ę spełniał do w ybuchu W ojny św iatow ej 
tj. <lo roku 1914.

ftozkaz pochwalny.
Cieszyn, 16 sierpnia (FA T), Z okazyi odbytej 

tutaj dnia 5 bm. rew ii generał Haller w ydał 
rozkaz pochw alny, w którym  podnosi spraw'- 
ność i dobrą nostawę w ojsk  śląskich, poświęca 
wzm iankę pochw alną m ilic ji i wvr.aża nadzie­
ję , że -wojska dyw izyi śląsitiej nie ustaną w 
twardej pracy nad zorganizowaniem  &ilj zbrój-

P r e łe n m  Ruro!!! i i i b & n t a  aa irsim  
&;ę?ienk'ssa. . -

Berlin, D5 tierpnia. zBerlincr Tageblalt* 
przynosi :i następujące m fon.iacre od
swojego koresponden-ta dra L. Lederera;

Do zan-ku królewskiego na B tdz.inie. jak do 
nos/..-] 7 autentycznego źródła budapej^te-ńskii- ] 
go, przybył pized- kiLfcu dniami knry«r z od 
ręczuem piranem byłego cesarza Karofa do ar- 
eyksięc ia  Józefa.

W uiśime tem pudnosi K<o»l, ż» jest ciągle 
jeszcze prawowitym kioJem Węgier i powierza, 
aż do chwiM swojego powretn arcybs. JazcrowI 
zastępstwo nieobecnego króla, d/ięłcuiąo mu >a 
usługi, oddane dymmlyi. Były ceearz -„ąoważ- 
nia wreszcie artryksięcia, ażeby w chwili, ktmą 
uzna. za stosowną, w-ystąnil z tv-m pclnonwtni- 
ctweia.

Sensue!ijn& p o ^ s i t i  e za m ir» cii  
H »< S lL

Wiedeń, 1© sierpnia. Tutejsze Br»ru knr. do- i 
nosi 7. Berlina:

•i Beri i ner TageblatU przynosi z Hagi nasfę- f 
pująeą wiadomość: We/łle >New York Amen- ' 
t*.Tn« zamierzają niektórzy swiaiorowre prze­
forsować myśl. a icliy  Ameryka zawarła^ o$lrą»- 
ny pokój z mocarstwami centralnemu*- P) -ez 
to- jak -potlnoszą owi -cnn 10rowie —  tw teiv- 
nie polityczne Ameryki uprościłoby się i >.any: 
/jednoczone nie potrzehorulybtr uwzględniać 
rozmaitych dążeń im-pci-yałistrc-.iiy oh. ,d

Kodiiiiii! (DObsc Rumunii I ułęęier.
Berlin, 16 sierpnia. Deutsche Ailgcmeino j 

Zeitung* donosi z. '/.urycliu:
K oalicja  widocznie pi zygoto wywa odwrót w 

kwewtyi rum,niskiej. »Maf i n«  donosi, że Rada 
piąc-iu ftcbod/i jnż ze swojego ostrego wobec 
Rumunii stanowiska i skłonna je,4  do ustenstw.'1 
»Eeho de raris« donosi na\veł. że koalieya nie- , 
wątpliwie zgodzi się na okupację Węgier ptzez 
Rumunów 'przy zachowaniu pewnych po;ur#w.

Yvobeę a icyk s. Jó/.ofa konfereneya pbk i; twa 
z.aTnierz;;' f f l u r n ?  rezerewę aż do CTw-m -wy­
klarowania się polityki rządu węgierskiego a 
zwłirescza aż d e  stwierdzenia, że gabinet Frie­
dricha ma rzeczywiście -a  sebą większość na-* 
rodu. * ' ‘

R zas k c a « r » i* i ia R coaptszciz.
■ Kraków, 16 sierpnia (Radio F. A. T . z  Nauen). , 
W edług doniesień z Buda.pera.iu po dlugieb ro-,' 
kowa-niach powi<v.llo się wreszcie utworzenie 
niiiiisterstwa kualicyjnego. Najwa/..ue;?ze teki 
iriinteteryaliłe -z-ostaly obsadzone jak następuje, 
Frez})]) urn miuisteistwa ótaiTin ł.ovas«y mi-' 
i;i.ster'(\vo spraw zagranicz.nyc-h br. Juliusz An- 
iłrasra-, miui^lerstwo wojny Stefan F-i-edri-;:!:, 
ministerstwo lia udku Brne*£ Gara my, ininijter- 
slwo rolnictwa Stefan Szuba, ministerstwo o- | 
pieki społecznej Juliusz PaidT, ministerstwo c-. 
światy Iluszar. Teki miuistróy.’ zostały w no- 
went ministerstwie prawie równomiernie roz­
dzielone między przedstawicielami etronnictw 
mieszczańskich a socyałnych demokratów. —  , 
Rzad szegedyński nie reprezentowany v. nowern > 
hiinisferstwie. ponieważ socjalni demokraci a 
szczególni* Ga,ramy- odmówili współpracownF 
ctwa z grupami reaki yjnenn. Dla liootirracyi 
hr. Juliusza Andrassego były  miarodajne jego 
fachowe wiadomości i jogo dobie stostiuK: po­
lityczne. -  |

1 1

ZoDiesi mDnurrhlstom tze ik ith .
Praga, 16 sierpnia. stTenkew* donosi: Ary-; 

stokracya w  Czecaacu bierze równie udział w, 
akcyi celem przywroeenia monaror ii na W ę-;, 
grzech, a wsipóldzialali. w tem klerykali czescy. 
Nici zbiegały się w St. Gallcn u byłego cesa-: 
rza Karola, ArjRoKj-ac-ya niemiec-ku-czeaka po- 
roŁunnewała się z kr. Berclńildem, a hr. Sci- 
lern. tudziez moiaw'-t<-y magna®! br. StemDeTg 
i hi. Czernin nawiązali stosunki z abgtels&Sm 
pułkownikiem Cunnmghameia. Hrabina Lari- 
śchowa miała urządzać kouweotykle w  Karwi­
nie.

Odroczenie Rady pięc*n.
Lugdun, 16 sierpnia. IW g ram  iskrowy wie­

deńskiego Biura koretponcienc.yjnego. -
R.-ula pięciu odroczyła Gę do ponieddalku, 

gdyż delegacja  ammykau-ka nie ma instruk- 
cyi co do Tra®yi, czy kraj ten ma być zneutra­
lizowany, cz.y też ma -utworzyć państwo
row e.

'ouf-i-

&

U
Praga, 13 sie-pnia (P A T ). Czeskie binr© pra-.l 

sow e donosi z Builanesztu: 1
P olic ja  aresztuje w dałszyni ciągu nrz.ywód- 

ców bolszowii kich. oprócz. Garbaya uwięziono 
wrczora.i także bolszewickiego ministra wojny 
Haubricha. '  -

Odpowiedzialny redazto’”
MICHAŁ KONOPIŃSKI 
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